
Stare Dobre Małżeństwo, Blues o poranku
Zerwał mnie Bóg na równe nogiSzkoda spać gdy wszystko dojrzewaLepiej popatrz jak za oknemPogoda robi się całkiem bluesowaTego przespać nie można - bracieBo cię później zapytam w niebieCzy złapałeś do bluesa ptakiKtóre wtedy wypuściłem dla ciebieUcz się od nich, od wiatru od deszczuTej modlitwy najprostszej na świeciePrzecież jakoś dogadać się trzebaKiedy Ziemia jest na zakręcieWszystko wisi w powietrzu - bracieNawet ty co stąpasz mocno po ZiemiDlatego trzymaj się bliżej ptakówLudziom nie zawsze można wierzyć
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